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Dawny szpital w Chełmsku Śląskim

C
hełmsko Śląskie, które dziś jest wsią w powiecie kamiennogórskim, niegdyś było miasteczkiem . Odwie-
dzający je turyści zwykle kierują swoje kroki na urokliwy rynek, do kościoła oraz ku drewnianym dom-

kom Dwunastu Apostołów . Warto jednak pamiętać, że również w mniej uczęszczanych częściach miejscowo-
ści można zobaczyć ciekawe zabytki .

Przy ulicy Kamiennogórskiej uwagę przyciąga charakterystyczny dom z drewnianymi kolumnami . Jest 
to jedyny ocalały spośród Siedmiu Braci, pozostałe bu-
dynki tego zespołu strawił powojenny pożar . Niemal 
naprzeciwko znajduje się kolejny ciekawy budynek .

Jego urok łatwo przeoczyć, gdyż droga jest w tym 
miejscu dość wąska, a sam dom stoi tuż przy jej skra-
ju . Ma on dwie kondygnacje i regularny układ okien . 
W centralnej części znajduje się niewielki, łukowaty 
ryzalit (wybrzuszenie), który nadaje budynkowi wy-
razu i dynamiki . Z pierwotnej świetności zachowały 
się piaskowcowe obramienia okien i wejścia, licowa-
ny kamieniem cokół i przede wszystkim niezwykła de-
koracja rzeźbiarska: płaskorzeźba na osi fasady przed-
stawiająca scenę ukrzyżowania oraz umieszczony po-
niżej niej wolutowo obramowany kartusz z łacińską 
inskrypcją:
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Dosłownie napis ten oznacza: „O szpitalu! Istnie-
jesz dzięki łaskawej dla ojczyzny pobożności szlachet-
nego proboszcza w Wojanowie, Davida Krebsa”1 . Na-
pis ten stanowi również chronogram, dlatego po zsu-
mowaniu wyróżnionych w nim liter odpowiadających 
cyfrom rzymskim otrzymujemy datę 
1732, która wskazuje na rok wzniesie-
nia obiektu .

Założycielem szpitala był pro-
boszcz z Wojanowa koło Jeleniej Góry, 
Dawid Adalbertus Krebs . W 1732 roku 
przeznaczył on 4500 florenów na zało-
żenie szpitala dla ubogich z Chełmska 
Śląskiego, swojej rodzinnej miejscowo-
ści . Środki te miały wystarczyć nie tyl-
ko na wzniesienie budynku, lecz tak-
że zapewniały kapitał na utrzymanie 
fundacji . Szpital, który w tamtych cza-
sach pełnił głównie funkcję dzisiejsze-
go domu opieki, w pierwszej kolejności 
miał służyć członkom rodziny funda-
tora, a w razie ich braku również in-
nym potrzebującym . Podopieczni pla-
cówki zobowiązani byli w zamian za Fasada dawnego szpitala

Fragment ulicy Kamiennogórskiej z dawnym 
szpitalem. Wszystkie zdjęcia: Marian Gabrowski



e-233 (429) 2026-03 Na Szlaku– 16 –

opiekę do codziennych modlitw rano i wieczo-
rem, a w rocznicę śmierci fundatora mieli odma-
wiać litanię . Sam szpital zaś nazwany był „pod 
Św . Krzyżem”2 .

Nie wiadomo, do kiedy obiekt pełnił swoją 
pierwotną funkcję . Natrafiłem jedynie na infor-
mację, że w 1846 roku gmina miejska założy-
ła tu szkołę prządkarską3, co sugeruje, że szpi-
tal prawdopodobnie już wtedy nie funkcjono-
wał . Z kolei przed drugą wojną światową pani 
Lucie Schmidt-Czerny, tkaczka ręczna działają-
ca w dziedzinie rzemiosła artystycznego, prowa-
dziła w tak zwanym „starym szpitalu” rękodziel-
niczą tkalnię strojów ludowych4 .

Można znaleźć również źródła sugerujące, 
że w budynku tym szpital funkcjonował wtór-
nie . Na przykład „Słownik geografii turystycz-
nej Sudetów” dom ten opisuje następująco: 
„nr 18, mieszkalny, murowany, z końca XVIII 
wieku, przebudowany w 1834 roku – jest to tzw . Dom Tka-
czy Ręcznych (potem szpital), w którym przed wojną mie-
ściło się muzeum tkackie”5 . To niewielkie muzeum zostało 
przeniesione w 1932 roku do Kamiennej Góry6 .

Z kolei autor książki „Herbowa wieś Chełmsko Ślą-
skie” stwierdza: „przy ulicy Kamiennogórskiej 18 zachował 
się Dom Tkaczy Ręcznych z znacznych rozmiarów krucyfik-
sem na fasadzie, gdzie w XVIII wieku działał ośrodek tkac-
ki, z czasem zmieniony na szpital – przytułek, a przed II woj-
ną światową miało tam pomieszczenie niewielkie muzeum 
tkackie”7 . Przy czym zdaniem tego autora zbiory muzealne 
przejęło Muzeum Regionalne w Kamiennej Górze w 1948 
roku .

Choć oba te źródła twierdzą, że budynek najpierw mie-
ścił ośrodek tkacki, a potem szpital, to jest to raczej wynik ja-
kiegoś nieporozumienia . Warto też zauważyć, że wymienio-
ny tu „Dom Tkaczy Ręcznych” to najprawdopodobniej tłu-
maczenie nazwy „Schömberger Handwebstube”, pod jaką 
działało przedsięwzięcie prowadzone tu przez wspominaną 
już wcześniej Lucie Schmidt-Czerny .

Choć fasada dawnego szpitala przy ulicy Kamiennogór-
skiej została nadgryziona zębem czasu, wciąż pozostaje cie-
kawym świadectwem pobożności i troski o potrzebujących . 
Warto podczas spaceru po Chełmsku Śląskim zatrzymać się tu na chwilę, by poczuć atmosferę dawnego 
miasteczka .

Marian Gabrowski
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Kartusz nad drzwiami wejściowymi
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